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ROK VIII. NR 260 Środa, 29 października 1952 r. Cena 15 gr

Wielkie zwycięstwo Frontu Narodowego
w wyborach do Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Ludowe]

Komunikat Państwowej Komisji Wyborczej
Państwowa Komisja Wyborcza na podstawie protokółów wszystkich okręgowych komisji 

wyborczych stwierdziła następujące wyniki wyborów do Sejmu, które odbyły się w dniu 26. X. 1952 r. 
na obszarze całego państwa.

Ogólna liczba osób uprawnionych do głosowania wynosiła 16.305.891. Ogólna liczba odda
nych głosów 15.495.815. W wyborach do Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej Ludowej wzięło więc 
udział 95,03 proc. wyborców.

Głosów ważnych oddano 15.491.170.
Liczba głosów nieważnych wynosi 4.645.
Na kandydatów Frontu Narodowego oddano 15.459.849 głosów, tzn. 99,8 proc. ważnie 

oddanych głosów.
W wojskowych obwodach wyborczych wzięło udział w głosowaniu 99,9 proc. uprawnionych 

do głosowania. Odsetek głosów nieważnych wynosi 0,004 proc. Na kandydatów Frontu Narodowego 
oddano 99,97 proc. głosów.

Państwowa Komisja Wyborcza stwierdza, że w wyborach do Sejmu Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej w dniu 26 października 1952 r. wszyscy kandydaci na posłów i zastępców posłów zgło
szeni na listach Frontu Narodowego uzyskali wymaganą przez art. 69 p. 2 Ordynacji Wyborczej 
większość głosów i wybrani zostali na posłów i zastępców posłów do Sejmu Polskiej Rzeczypospo
litej Ludowej. _____________________

W atmosferze radości i entuzjazmu 
głosowała ludność Wybrzeża

za programem ; przebudowy

Glosują marynarze

Wyniki wyborów 
w Okręgach nr 36 - Gdańsk i nr 37 - Gdyn

W Okręgu nr 36 Gdańsk
NA LICZBĘ UPRAWNIONYCH DO GŁOSOWANIA 322.209
ODDANO GŁOSÓW..................................................... 311.698
CO STANOWI....................................................  96,7«/»
GŁOSÓW WAŻNYCH ODDANO . ...........................311.674
NA KANDYDATÓW FRONTU NARODOWEGO
ODDANO GŁOSÓW....................................................... 311.171 .
CO STANOWI........................................................................99,8"/»
WAŻNIE ODDANYCH GŁOSÓW.

W Okręgu nr 37 Gdynia
NA LICZBĘ UPRAWNIONYCH DO GŁOSOWANIA 283.424
ODDANO GŁOSÓW7 .....................................................  269.140
CO STANOWI............................................................... 95«/«
GŁOSÓW WAŻNYCH ODDANO.......................  269.116
NA KANDYDATÓW FRONTU NARODOWEGO
ODDANO GŁOSÓW ............................................ . . 268.999
CO STANOWI ........................................................................ 99,9«/»
WAŻNIE ODDANYCH GŁOSÓW.
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Wraz z głosem wyborczym — czyn
Zwyciężyła nasza jedność. Zwyciężyła jedność, płynąca * 

głębcjkiego przeświadczenia, że wszystko, o czym mówi program 
Frontu Narodowego, jest naszym, całego narodu programem.

Treścią tego programu jest wola zbudowania Polski potęż
nej politycznie i materialnie, Polski na zawsze niepodległej. 
Polski oświeconej, kroczącej w pierwszych szeregach świato
wych sił postępu, Polski takiej, o jakiej marzyli i o jaką wal
czyli Dąbrowski i Wróblewski, Waryński i Marchlewski, Buczek 
i Nowotko.

Treścią tego programu jest wola przekształcenia Polski w 
kraj przodujący technicznie, kraj betonu i stali, kombajnów' * 
traktorów, kraj potężnych siłowni wodnych i żeglownych rzek, 
kraj wysokich urodzajów i kwitnącej hodowli.

Treścią tego programu jest wola stworzenia Polski, której 
obywatele żyć będą życiem radosnym i pełnym, życiem dostat
nim i kulturalnym.

Treścią tego programu jest walka przeciwko resztkom ka
pitalizmu i obszarnictwa, przeciwko próbom wrogiego działa
nia kułaków', przeciwko szpiegom i dywersantom, przeciwko 
tym wszystkim, którzy prawem kaduka mianując siebie „Po
lakami“, wysługują się imperializmowi.

Wiemy, że treść tego programu odpowiada naszym najistot
niejszym, naszym najżywotniejszym interesom.

GŁOSUJĄC 26 PAŹDZIERNIKA NA KANDYDATÓW FRON 
TU NARODOWEGO — POPARLIŚMY TEN PROGRAM.

Treścią tego programu jest walka o to, by coraz większy 
byl wkład i coraz większa była rola naszego narodu w dziele 
obrony światowego pokoju. _

Treścią tego programu jest słuszne i sprawiedliwe dążenie, 
aby naród nasz zacieśnił sojusz z międzynarodowymi siłami 
postępu, stającymi w poprzek knowaniom awanturników wo
jennych.

Treścią tego programu jest dążenie do zacieśnienia więzów 
braterstwa ze Związkiem Radzieckim. Jemu bowiem zawdzię
czamy naszą dzisiejszą niepodległość. On bowiem uczy nas i 
pomaga budować Polskę siły i dobrobytu.

Tyljko taka polityka odpowiada dążeniom i pragnieniom 
narodu. Wiemy o tym.

GŁOSUJĄC 26 PAŹDZIERNIKA NA KANDYDATÓW FRON 
TU NARODOWEGO — POPARLIŚMY TĘ POLITYKĘ.

Pamiętajmy jednak, że program Frontu Narodowego — to 
wielki program czynu. Nic tylko dla tych, których jako naszych 
przedstawicieli wybraliśmy do Sejmu, którzy będą reprezento
wali władzę ludową. JEST TO PROGRAM CZYNU DLA CAŁE
GO NARODU.

W programie tym jest miejsce dla każdego obywatela, dla 
każdego Polaka — patrioty, każdego robotnika i chłopa pra
cującego, każdego inteligenta pracującego i rzemieślnika, każ
dej kobiety, każdej dziewczyny i młodzieńca,

Poszczególne odcinjki tego programu czynu, to właśnie nasza 
codzienna praca. To właśnie my, codziennie, co godzinę, i co 
minutę, wyrębując węgiel i wytapiając stal, szyjąc ubrania i sie
jąc jesienią ziarna zbóż, pisząc książki i opracowując projekty 
nowych urządzeń mechanicznych, orząc pola i naprawiając siew- 
niki — WPROWADZAMY TEN PROGRAM W ŻYCIE.

Od naszej pracy, od jej wydajności i jakości, od zapału, 
jaki do niej wniesiemy, zależy zwycięstwo tego programu.

Gdy każdy robotnik, każdy majster i inżynier, każdy dyrektor 
fabryki powie sobie, że zakład jego musi wykonać plan, gdy 
każde województwo, każdy powiat postawi sobie, jako punkt 
honoru, całkowite, pełne wywiązywanie się z dostaw dla państwa 
— wtedy zwycięstwo to nastąpi, szybciej.

26 października dowiedliśmy siły naszej jedności — pow
szechnym udziałem w głosowaniu do Sejmu, tak jak dowodzi
liśmy przedtem w kampanii wyborczej wzmożonym czynem pro
dukcyjnym. ZŁOŻYLIŚMY GŁOSY — GŁOSOWANIE TRWA 
DALEJ, GŁOSOWANIE PRACĄ, REALIZUJĄCĄ WYBORCZY 
PROGRAM CAŁEGO NARODU.

T. M.

Nowe zwycięstwa na drodze de komunizmu
Komunikat Centralnego Urzędu Statystycznego przy Radzie Ministrów ZSRR

MOSKWA (PAP). Agencja TASS podaje następujący komu
nikat Centralnego Urzędu Statystycznego przy Radzie Ministrów 
ZSRR o wynikach wykonania państwowego planu rozwoju gospo
darki narodowej ZSRR w III kwartale 1952 r.

O rozwoju przemysłu i rolni
ctwa oraz obrotów towarowych 
w III kwartale 1952 r. świadczą 
następujące liczby:

Junacy z 44 brygady SP w Gdyni idą do urn wyborczych

Najlepszy rybak indywidualny polskiego Wybrzeża — Augu
styn Semmerling z Gdyni przybył do urny wyborczej niemal 
z całą rodziną, pragnąc w ten sposób zadokumentować swe 
pełne poparcie dla programu rozbudowy naszego kraju i roz

woju polskiego rybołówstwa,

I. Wykonanie planu 
produkcji w przemyśle

Kwartalny plan produkcji prze 
myślowej wykonany został glo
balnie w 100,7 proc. Poszczególne 
ministerstwa wykonały globalnie 
plan produkcji przemysłowej na
stępująco (procent wykonania pla 
nu kwartalnego w III kwartale 
1952 r.):

Ministerstwo Hutnictwa Żelaza —
103, Ministerstwo Hutnictwa Metali
Nieżelaznych — 99,9, Ministerstwo
Przemysłu Węglowego — 100,1, Mini
sterstwo Przemysłu Naftowego — 100,8, 
Ministerstwo Elektrowni — 100,1, Mi
nisterstwo Przemysłu Chemicznego — 
101, Ministerstwo Przemysłu Elektrycz
nego — 102, Ministerstwo Przemysłu 
środków Łączności — 101, Minister
stwo Budowy Maszyn Ciężkich — 99,2, 
Ministerstwo Przemysłu Samochodowe
go i Traktorowego — 100,8, Minister
stwo Budowy Obrabiarek — 100, Mi
nisterstwo Budowy Maszyn 1 Przyrzą
dów — 100,1, Ministerstwo Budowy 
Maszyn Budowlanych i Drogowych —
104, Ministerstwo Budowy Maszyn 
Transportowych — 93, Ministerstwo 
Budowy Maszyn Rolniczych — 94, Mi
nisterstwo Przemysłu Materiałów Bu
dowlanych ZSRR -- 99,7, Ministerstwo 
Przemysłu Leśnego ZSRR — 92, Mi
nisterstwo Przemysłu Papierniczego i 
Obróbki Drzew» — 104. Ministerstwo

Przemysłu Lekkiego ZSRR — 101, Mi
nisterstwo Przemysłu Rybnego ZSRR
— 95, Ministerstwo Przemysłu Mięs 
nego i Mleczarskiego ZSRR — 100,2, 
Ministerstwo Przemysłu Spożywczego 
ZSRR — 105, zakłady przemysłowe 
Ministerstwa Uprawy Bawełny ZSRR
— 83, zakłady przemysłowe Minister
stwa Komunikacji — 102, zakłady
przemysłowe Ministerstwa Zdrowia 
ZSRR — 103, zakłady przemysłowe Mi 
nisterstwa Kinematografii ZSRR —■ 
107, Ministerstwa Przemysłu Miejsco
wego 1 Ministerstwa Miejscowego Prze 
mysłu Opałowego Republik Związko
wych — 107, spółdzielczość rzemieśl
nicza — 103.

Globalna produkcja całego prze 
mysłu ZSRR w III kwartale 1952 
roku wzrosła w porównaniu z III 
kwartałem 1951 r. o 11 procent.

Wydajność pracy robotników 
w przemyśle wzrosła w III kwar 
tale 1952 r. o 6 proc. w porówna
niu z III kwartałem 1951 r.

Ustalone na III kwartał 1952 r. 
zadania w dziedzinie obniżenia 
kosztów własnych produkcji prze 
myślowej zostały wykonane.

II. Rolnictwo
Kołchozy, ośrodki maszynowo- 

traktorowe i sowchozy pomyślnie 
kończą zbiory. W roku 1952 glo
balne zbiory zbóż wyniosły 8 mi
liardów pudów, tzn. były o 600 
milionów pudów wyższe, niż w 
roku ubiegłym. Według danych 
Naczelnej Państwowej Inspekcji

do Spraw Określenia Urodzajno
ści przy Radzie Ministrów ZSRR 
najwyższe zbiory zbóż otrzymano 
w roku bieżącym na Ukrainie, 
północnym Kaukazie oraz na Kry 
mie. Wyższe, niż w roku ubie
głym zbiory zbóż otrzymano rów 
nież w wielu innych rejonach 
kraju.

Wzrosły w porównaniu z rokiem 
1951 globalne zbiory włókna lnianego, 
słonecznika i ziemniaków. Globalne 
zbiory włókna bawełny i buraków cu
krowych są w roku bieżącym wyżisze 
od zbiorów w roku 1951.

W roku bieżącym, odbywało się dal
sze umacnianie bazy materialno-tech
nicznej rolnictwa i podnoszenie pozio
mu mechanizacji prac rolnych w koł
chozach i sowchozach. Zakres prac 
rolnych wykonanych w kołchozach 
przez ośrodki maszynowo - traktorowe 
w roku bieżącym był o 8 proc. więk
szy niż w odpowiednim okresie roku 
1951.. Kombajny zebrały w kołcho
zach o 15 proc. więcej zbóż, niż w ro
ku ubiegłym.

III. Rozwój obrotów 
towarowych

W HI kwartale 1952 r. odbywał 
się dalszy rozwój handlu radziec 
kiego. Ludność nabyła w sieci 
handlu państwowego i spółdziel
czego o 10 proc. więcej towarów, 
niż w III kwartale 1951 r.

Sprzedaż poszczególnych towarów 
wzrosła następująco: mięsa — o 17 
proc., produktów rybnych — o 20 
proc., masła i innych tłuszczów — o 
25 proc., sera — o 21 proc., jaj — o 
24 proc., cukru — o 31 proc., wyro
bów cukierniczych — o 15 proc., wy
robów bawełnianych — o 5 proc., tka 
nim jedwabnych — a 97 oroc„ wyro

bów konfekcyjnych — o 19 proc., wy
robów trykotażowych — o 25 proc:., 
skarpet i pończoch — o 19 proc., obu 
wia skórzanego — o 24 proc., mydła 
gospodarskiego — o 14 proc., mydła 
toaletowego — o 31 proc., rowerów — 
o 12 proc., aparatów fotograficznych 
— o 33 proc., maszyn do szycia — o 
11 proc., zegarków — o 5 proc.

W III kwartale 1952 r. wzrosła rów
nież w porównaniu z III kwartałem 
1951 r. sprzedaż produktów rolniczych, 
yr szczególności masła, jaj, drobiu, 
jarzyn, mąki pszennej i kasz na ryn
kach kołchozowych dla potrzeb lud
ności. Ceny wyrobów mącznych na 
rynkach kołchozowych spadły.

Dalsze szykany władz 
francuskich w stosunku 

do obywateli polskich
PARYŻ (PAP). W dniu 26 bm. 

władze francuskie wydaliły z 
Francji 4 robotników, obywateli 
polskich.

Obywatele ci mieszkali we Frań 
cji od bardzo wielu lat i sterali 
swe zdrowie przy pracy w kopal
niach i fabrykach francuskich.

Otwarcie uniwersytetu 
w Tieiitsfuie

PEKIN (PAP). Prasa chińska po
daje, że w Tientsinie nastąpiło otwar 
cie nowego uniwersytetu.

Uniwersytet ma 7 wydziałów i 30 
sekcji. Ogółem w uniwersytecie ksztftł 
cl sie przeszło 4.000 studentów.
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* DZIENNIK BAŁTYCKI (NR 260)

Komsomol w pierwszym szeregu
bojowników o pokój

W lutym 1943 roku, nad brzegami rzeki Łowati, wrzała 
zacięta bitwa. Hitlerowcy umocnili dojście do wsi Czernuszki 
i nacierającym oddziałom radzieckim ciężko było przedrzeć 
się przez huraganowy ogień artyleryjski, ziejący z trzech nie
przyjacielskich schronów bojowych. Trudno było zwłaszcza roz
prawić się ze środkowym schronem. Podczas gdy dwa pozosta
łe dawno umilkły, ten wciąż siekł deszczem pocisków.

Wówczas od nacierającej kom
panii odłączył się młody, szczu
pły fizylier i rzuciwszy się w głę 
boki śnieg, mimo wybuchają
cych tuż przy nim pocisków, przy 
czołgał się pod sam schron. Wy
celował w otwór strzelnicy. Roz
legł się huk wysadzanej miny, ka 
rabin maszynowy umilkł.

nie tylko na chwilę. Jeszcze 
nie przebrzmiał okrzyk zrywają
cej się do szturmu kompanii, a 
już przeklęty jego terkot ozwał 
Kię znowu.

Wtedy ten sam młodziutki fizy- 
Sier, który poprzednio zmusił ka
rabin maszynowy do milczenia, 
podniósł się na wysokość strzel
nicy, rozpostarł ręce i całym cia
łem rzucił się na wylot lufy. 
Pociski podziurawiły go jak rze
szoto. W miejscu, gdzie stał, utwo 
rzyła się wielka kałuża krwi, 
której nawet śnieg nie mógł od 
razu wchłonąć. Ale grzechotanie 
karabinu maszynowego, zakneblo 
wanego ciałem bohatera, ustało. 
Droga na Czarnuszki była otwar
ta.

Tym bohaterem był Aletksan 
der Matrosów, członek Komso 
mołu. W decydującej chwili do 
trzymał on przysięgi danej 
Ojczyźnie i narodowi, że nie 
będzie szczędził krwi i życia w 
walce z wrogiem. Tak jak do
trzymali jej wszyscy komso
molcy. „Komsomol — mówił 
Stalin — stał zawsze w pierw 
szych szeregach naszych bojo

wników. Nie znam wypadków, 
aby pozostawał w tyle za wy
darzeniami naszego życia re- 
rewolueyjnego“.

To oni walczą 
o szczęście człowieka

Jak daleko sięgnąć pamięcią 
wstecz, zawsze komsomolcy byli 
pierwszymi pomocnikami Partii 
Bolszewickiej w budowaniu socja 
lizmu, w walce o szczęście czło
wieka. To oni, w latach wojny 
domowej i interwencji imperiali
stycznej, zgłaszali się masowo do 
ochotniczych batalionów i szli na 
niebezpieczne odcinki frontu. To 
oni, w okresie odbudowy znisz
czonego kraju i budowy podstaw 
nowego życia, zaopatrywali w o

gdyś walczyła z wrogiem i poma- j cyframi piątego Planu Piędolet- 
gała Partii rozbijać wiążące Ro- niego uczy świat budować i u-
sję okowy zacofania i nędzy.

Podejmują je młodzi budowni
czowie Iwan Seliwestrow, Wło
dzimierz Klujew, Jakub Bezsso- 
now, Aleksander Drozdow i wie 
lu innych, którzy miliony me
trów sześciennych ziemi wydobyli 
z dna wołgo _ dońskiego kana
łu. Podejmują je młodzi hutnicy 
stalingradzcy, Wiktor Gołutwdn i 
Iwan Jacenko, którzy wytopili w 
tym roku o pięć tysięcy ton stali 
więcej niż w r. ub. Podejmuje je 
młodziutki komsomolec Dubinin, 
który w przeciągu dwóch miesię
cy po rozpoczęciu pracy przy bu
dowie cymlańskiego hydrowęzła 
wysunięty został na stanowisko 
kierownika robót elektrotechnicz
nych na jednym z najbardziej 
odpowiedzialnych odcinków. Po
dejmuje je jasnowłosa Świetlana 
Sołowiewa, uczennica dziewiątej 
klaisy żeńskiej szkoły średniej w 
Moskwie, która wspaniałymi wy
nikami w nauce d pracy społecz 
nej zasłużyła na zajęcie miejsca 
w ławce otoczonej największą 
czcią i miłością całej szkoły — 

pał marznącą ludność miast, w ławce Zoi Kosmodemiańskiej. 
dniami i nocami wyrąbując drze-

Ha całej ziemi polskiej
żyje bezgranicznie kochający 

swą ojczyzną naród 
Głosy prasy radzieckiej o wyborach w Polsce

Mej Rzeczypospolitej Ludowej, pd

'0W

RYBYDIA KFAJTJ

Trzy kutry wykonały 
pian miesięczny

W spółdzielni „Jedność Rybac
ka“ w Gdyni rybacy z kutrów 
„Gdy 182“, „Gdy 16“ i „Gdy 47“ 
wykonali już i przekroczyli paź
dziernikowy plan połowów.

25 bm. załoga „Gdy 182“ (szy
per Józef Chludziński) uzyskała 
już 125,3 proc. planu bm., ryba
cy z „Gdy 16“ (szyper Eliasz 
Jankowski) — 117,6 proc. a zało 
ga „Gdy 47“ (szyper Maksymilian 
Sójka) — 105,9 proc.

Na pierwszym z wymienio
nych kutrów pływają poza szy
prem: Antoni Tews, Stanisław 
Pechcin i Franciszek Wilke, na 
„Gdy 16“: Jan Wolanowski, Hie- 
gronim Robalewsfci, Andrzej Jan u 
«szewski, Stanisław NowotyMd i 
jpranciszek Rohde, zaś w skład 
Śttłogi „fedy 47“ poza szyprem 
Wchodzą: Czesław Siernicki, Fe
Rks Pioeh i Leon Karsznia.

W spółdzielni „Jedność Rybac 
ka“ nie brak również załóg, któ-

wa w lasach, gdzie każdy den 
mógł być cieniem skradającego 
się wroga — skrytobójcy. Urucha 
miali transport, kopalnie, huty, 
remontując parowozy, pompując 
wodę z zatopionych szybów, za
ciągając warty przy hutniczych 
piecach i fabrycznych warszta
tach. To oni, w czasie Wielkiej 
Wojny Nai'odowej, dokonywali cu 
dów bohaterstwa, przekradając 
się na zaplecze wroga, rozkręcając 
szyny kolejowe, przecinając kable 
telefoniczne, przenosząc meldunki 
przez setki kilometrów drogi, 
wiodącej wzdłuż nieprzyjaciel
skich pozycji.

Dziś nie trzeba już zasłaniać 
własnymi piersiami luf armat
nich ani tropić po niebie nieprzy 
jacielskich samolotów.

Polityka państwa radzieckie 
go, niezłomna polityka poko
ju i braterskiej współpracy ze 
wszystkimi narodami, stawia 
przed młodzieżą radziecką za
danie jak najpełniejszego u- 
działu w wielkim pokojowym 
budownictwie Kraju Rad, bu
downictwie ery komunizmu, 
dającym człowiekowi moc u- 
jarzmienia przyrody, czynią
cym lżejszą pracę robotnika, 
otwierającym przed każdą je
dnostką ludzką drogę do szczę 
śoia, dostatku i najwyższego 
rozwoju kulturalnego.

Z nich czerpie 
natchnienie młodzież 

całego świata
Młodzież radziecka podejmuje 

te zadania z takim samym zapa
łem i patriotyzmem, Z jakim nie-

Ta zawsze bohaterska młodzież, 
nie szczędząca trudów i ofiar dla 
Ojczyzny, znajduje się dziś w 
pierwszym szeregu budowniczych 
potęgi Państwa Radzieckiego. Jest 
ona awangardą państwa, iktóre

MOSKWA (PAP). Opisując prze 
bieg dnia 26 października w Pol
sce dziennik „Prawda" w kores
pondencji własnej stwierdza, że 
był to dzień triumfu i radości ca
łego narodu polskiego. W uroczy
stym nastroju — pisze korespon 
dent — powitali mieszkańcy 
miast i wsi wybory do Sejmu Pol 
skiej Rzeczypospolitej Ludowej — 
pierwsze w dziejach Polski wybo
ry, przeprowadzone na podstawie 
jak najbardziej demokratycznej 
ordynacji wyborczej, na podsta
wie nowej Konstytucji.

Wszędzie panowała atmosfera 
jednomyślności i entuzjazmu.

Dzień 26 października nie za
trze się nigdy w pamięci robotni
ków. chłopów pracujących oraz 
inteligencji Polski Ludowej. 
Dzień ten przejdzie na zawsze do 
historii jako nowa potężna mani
festacja gorącego patriotyzmu ca 
lego narodu polskiego, jako wymo 
wne świadectwo gorącej miłości 
mas pracujących Polski do naro
du radzieckiego, do wodza i nau
czyciela całej postępowej ludzko
ści — Józefa Stalina.

trwalać szczęście człowieka. Pań 
stwa, które piersiami milionów 
najlepszych swych synów zasłania 
świat od zagłady, zagradza dro
gę wojnie, jak niegdyś Aleksan
der Matrosów zagrodził drogę ar
tyleryjskiemu ogniowi.

Radziecka młodzież jest dziś 
dumą i natchnieniem całej mło 
dzieży świata. Ona pomaga 
młodym Amerykanom dźwi
gać z błota sztandar Stanów 
Zjednoczonych, który polityka 
Eisenhowerów i Trumanów za
mieniła w symbol ucisku i ter 
roru. Ona uczy towarzyszy 
Philipa Muellera, jak nie usta 
wać w walce o zjednoczone 
i demokratyczne Niemcy. Ona 
wskazuje towarzyszom Henri 
Martin'a, jak zmyć piętno ha
niebnej zdrady Pinay‘a z obli
cza Francji.

I młodzież polska czerpie nat
chnienie z pracy i walki swych ra 
dzieckich towarzyszy. Wzorując 
się na ich wielkich osiągnięciach, 
młodzież polska uczy się wytapiać 
więcej stali, wydobywać więcej 
węgla, budować więcej domów, 
parowozów, samochodów i okrę
tów, elektryfikować coraz więcej 
wsi i zbierać coraz lepsze plony 
z pól. Uczy się umacniać potęgę 
Ojczyzny, aby wróg nigdy nie 
mógł zagrozić jej niepodległości Unika „Izwiestda“ Jarowoj, ko- 
rozwojowi. M. D. imentując wybory do Sejmu Pols

Warszawski korespondent dzień

SZ6 *
— 26 października —- dzień wy 

borów do Sejmu Polskiej Rzeczy
pospolitej Ludowej przejdzie 
do historii nowej Polski jako 
dzień, w którym naród polski 
wyraził jednomyślnie swą niezło 
mną wolę budowy socjalistycznej 
ojczyzny, wolę walki o pokój i 
demokrację. _ , , . . _

Wybory do Sejmu Polskiej Rze 
czypospolitej Ludowej stały się 
olbrzymią i wspaniałą manifests 
cją jedności moralno - politycz
nej i zwartości narodu polskiego 
wokół Polskiej Zjednoczonej Par
tii Robotniczej i jej przywódcy 
Bolesława Bieruta. Wybory do 
Sejmu raz jeszcze dowiodły św’a 
tu, źe na całej ziemi polskiej od 
Odry i Nysy do Bugu, od Kar
pat do Morza Bałtyckiego żyje 
wolny, niezawisły, bezgranicznie 
kochający swą ojczyznę naród, 
naród, który dobrze rozumie swą 
rolę w państwie, swą odpowie
dzialność za przyszłość państwa.

„Liitieratumaj a Gazieta1“ na 
pierwszej stronie zamieszcza re
portaż pisarzy polskich Tadeusza 
Konwickiego i Romana Bratnego 
o wyborach do Sejmu Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej. Dzień 
wyborów — piszą autorzy — był 
świętem wszystkich ludzi pracy w 
Polsce.

Lud Paryża broni swych obrońców
w

(Telefonem od korespondenta API dla „Dziennika Bałtyckiego")
ści narodowej Francji, przeciw ] glądy, aby zlikwidować wszelki 
wolności i pokojowi. | opór wobec ich projektów wo”

Sekretarz generalny Światowej | jennych. W chwili, gdy Jacques
PARYŻ, w październiku 1952 

paryskim Welodromie Zimowym odbył się potężny wiec 
pod hasłem walki o natychmiastowe zwolnienie sekretarza gene
ralnego CGT Le Leapa oraz Duco lone i innych zaaresztowanych 
członków kierownictwa Związku Radykalnej Młodzieży Francu
skiej. Jednocześnie wiec był protestem przeerw wnioskowi o u- 
chyjenie nietykalności poselskiej Duclos i innych posłów komu
nistycznych,

Był to jeden z najpotężniej
szych i najbardziej entuzjastycz- 
cznych wieców masowych, jakie 
od długiego czasu widziano w Pa
ryżu. Blisko 40 tys. osób wypeł
niło po brzegi olbrzymią salę. 
Reprezentowane były wszystkie 
warstwy socjalne, jednakże wy
pada .podkręślić szczególnie tłum 
ny udział elementu robotnłeże- 
go i młodzieży. Robotnicy, bu
dowlani i metalowcy wielkich 
fabryk okręgu paryskiego spotr 
kali się z intelektualistami i 
drobnymi kupcami. Każdy miał 
świadomość wyjątkowej powagi 
gróźb, które rząd pana Pinay‘a 
zawiesza nad przywódcami orga
nizacji demokratycznych i nad 
wolnością.

Powołując się na dekret wy
dany w 1940 roku przez prawi
cowego socjalistę, Serola, ówcze

snego ministra sprawiedliwości, 
rząd Pinay‘a pragnie ścigać po
stępowych działaczy przed są
dem wojskowym, oskarżając ich
0 zamach na „moralność“ armii
1 narodu oraz uzyskać wyroki 
skazujące, a nawet kary śmierci. 
Oczywiste jest dla wszystkich, 
że .jeśli Zgromadzenie Narodo
we uchwaliłoby uchylenie niety
kalności parlamentarnej pięciu 
deputowanych komunistycznych, 
oznaczałoby to otwarcie wrót dla 
faszyzmu i ogromny krok na
przód na drodze do wojny.

Spisek przeciwko wolności 
narodu

Wszyscy mówcy wykazali, że 
istnieje faktyczny spisek, ale
jest to spisek reakcyjnego rządu 
francuskiego przeciw niezawisło-

„Słyszycie Głos Wolnej (od prawdy) Europy“
Są wśród nas jeszcze rozmaite 

kołtuny i zawiedzeni wrogowie 
ludu pracującego, słuchający z 
głębokim przejęciem neohitlerow 
skich szczekaczek typu „Głosu 

rym niewiele pozostało do pełnej Ameryki“ i „Głosu tzw. wolnej
realizacji planu miesięcznego. I 
talk do 25 bm. załoga „Gdy 115 * 
(szyper Jan Częstki) osiągnęła 
ijfuż 95,2 proc. październikowego 
planu połowową zaś rybacy z 
r>Gdy 167“, „Gdy 129“, „Gdy 
132“ i „Gdy 130“ na dzień ten 
wykonali powyżej 80 proc. pla
nu.

Pomyślne realizowanie pla
nów’ przez rybaków „Jedności 
Rybackiej“ w bm. w głównej 
mierze jest wynikłem wielodnio
wych, od. 4 — 7 dni trwających 
połowem i wychodzenia na dale
kie łowiska, przede wszystkim na 
ciągle bardzo wydajne łowiska 
wschodniego Bałtyku. (i)

Anastazy Konkol złowił 
najwięcej

27 bm. powróciły z 1-dniowe- i
go połowu na wodach Zatoki ma, 
łe jednostki rybaków indywidua! j 
nych, należących do ZRM-u. Po-j 
łowy nie były nadzwyczajne, j 
Najwięcej ryby przywieźli ryba 
cy z „Gdy 9“ (szyper Anastazy 
Konkol) — 513 kg. 480 kg ryby 
wyładował kuter „Gdy 11“ (szy
per Jan Kass). Wyniki pozosta
łych załóg wahały się ok. 300 — 
400 kg ryby, przy czym ładunki 
były bardzo mieszane, znajdował 
się w nich śledź, dorsz, węgorz i 
inne ryby.

Większe jednostki rybaków7 in 
dywidualnych w chwili obecnej 
znajdują się na dalszych łowis
kach, przeważnie na łowisku 
wschodniego Batłyku, gdzie ło
wią od dwóch do czterech dni.

■ m

Polski“. Tylko, że nasi amatorzy 
wiadomości „dobrych, czy złych, 
ale zawsze nieprawdziwych“ w 
żaden sposób nie mogą jeszcze 
zrozumieć, że słuchają zwykłej, 
ordynarnej, hitlerowskiej propa-

wanie pseudopolskich, a faktycz
nie hitlerowskich audycji było 
ogromnie nie na rękę emigracyj
nej prasie polskiej, która koniecz 
nie chce uchodzić za niezależną — 
emigracyjny „Dziennik Polski“ 
kategorycznie zaprzeczył, jakoby 
rozgłośnia „Wolnej Polski“ kie
rowana była przez Bonn.

Ale, że ze zbankrutowanymi

problems bei den Deutschen doch 
ebenso wie bei den Amerika
nern“. Po polsku to znaczy: 
„Przecież Niemcy są tak samo 
zainteresowani w rozwiązaniu 
problemu wschodniego, jak Ame 
rykanie“.

„Rozwiązanie problemu wschód 
niego“ — to znaczy po hitlerow- 
sku „Neuordnung“ a „Neuord-

Fedei'acji Związków Zawodo
wych, Saillant, nakreślił wspa
niały wizerunek Alana Le Le
apa, nieskazitelnego działacza 
związkowego — bohaterskiego u- 
czestnika ruchu oporu.

Deputowany postępowy, Gil
bert de Chambrun, wskazał na 
prawniczą nicość oskarżenia, kła
dąc nacisk na fakt, że poglądy 
większości Francuzów są zgodne 
z poglądami oskarżonych, jeśli 
chodzj o potępienie wojny viet- 
namskiej, o wystąpienia przeciw 
zbrojeniom Niemiec zachodnich 
i przeciw przedłużeniu służby 
wojskowej.

Benoit Frachon, przyjęty bu
rzą oklasków, wykazał, że w tej 
sprawie chodzi w rzeczywistości 
nie o spisek przeciw CGT, ale pi’ze 
ciw samemu ludowi francuskie
mu. Zakończył on słowami: „W na 
szych zakładach pracy podnosi 
się fala gniewu. Krzepnie jed
ność w obronie instytucji de
mokratycznych. Niechaj ta jed
ność umocni i spotęguje poko
jowe siły świata!“

Duclos, jeden z najwspanial
szych mówców Francji — wy
głosił świetne przemówienie, peł 
ne gryzącej ironii pod adresem 
reakcyjnych przywódców. Na 
przykładzie własnych dokumen
tów Duclos podkreślił okolicz
ność, iż podżegacze wojenni za
mierzają zmontować proces 0 po-

emigrantami nie ma się co liczyć, |nung“ — to wyprawa przeciwko 
jako że odgrywają bardzo pośled Związkowi Radzieckiemu, to pod

Heute <U* sruße Berith*; „fl»* tr«rr* mm /#«#/ Hmrfm Hauer
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Duclos cytując słowa francuskiego 
poetv ruchu oporu oświadczył: 
„I gdybym miał raz jeszcze pójść 
tą drogą, poszedłbym tą drogą 
raz jeszcze“ — sala wybuchła 
potężną owacją.

Olbrzymi tłum opuścił Welo
drom Zimowy złożywszy ślubo
wanie, iż walczyć będzie o przy
wrócenie wolności Le Leapowj i 
towarzyszom oraz przeciw uchy
leniu nietykalności posłów ko
munistycznych.

Jesteśmy pewni, że coraz po
tężniejsza akcja ludu Francji 
zdoła zmusić reakcję do cofnię
cia się i przyspieszy powsta
nie we Francji potężnego, zje
dnoczonego Frontu Narodowego.

Victor Leduc

Proces 12 patriotów
algerskich

PARYŻ (PAP). Dziennik „Huina- 
nlte“ donosi, że dnla 28 bm. rozpo
czął się przed sądem w Algerze pro
ces 12 patriotów algerskich, oskarżo
nych o działalność na rzecz niepodle
głości swego kraju.

Wśród oskarżonych znajduje się jed 
na z kierowniczek związku kobiet 
AlgCru Aicha Daly Bey.

Jest to pierwszy kobieta algerska, 
która staje przed sądem za działal
ność polityczną.

ZSRR kroczy niezmiennie 
do nowych zwycięstw

Prasa radziecka o wykonaniu planu za III kwartał ń.
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MOSKWA (PAP). Cała prasa 
radziecka opublikowała komuni
kat Centralnego Urzędu Staty
stycznego przy Radzie Ministrów 
ZSRR o wynikach wykonania 
państwowego planu rozwoju go
spodarki narodowej £SRR w III 
kwartale 1952 r. Komentując w 
artykułach wstępnych ten komu
nikat, dzienniki podkreślają, źe 
podane liczby świadczą o no
wych, wielkich sukcesach, osiąg
niętych przez radziecki przemysł, 
rolnictwo i handel.

Nowe sukcesy osiągnięte w ro
zwoju gospodarki narodowej Kra 
ju Rad w ubiegłym kwartale — 
pisze „Prawda“ są dobitnym wy
razem wielkiej, żywotnej siły so
cjalizmu, zdecydowanej wyższo
ści socjalistycznego systemu gos
podarki nad systemem kapitali
stycznym.

Naród radziecki pod kierownic
twem Partii Komunistycznej god 
nie wywiązał s lę z niezmiernie 
trudnego zadania odbudowy i ro
zwoju wszystkich gałęzi gospo
darki narodowej w okresie po
wojennym i obecnie pomyślnie 
rozwiązuje nowe gigantyczne za
dania.

Jak dzień od nocy różni się — 
pisze „Komsomolskaja Prawda“ 
— rozwój naszej ekonomiki od 
ekonomiki kapitalizmu. Nasza li
nia — to nieustanny rozwój po
kojowej, socjalistycznej ekonomi
ki. Linia kapitalizmu — to linia 
militaryzacji ekonomiki, pracu
jącej dla celów wojennych. Siły 
produkcyjne społeczeństwa kapi
talistycznego drepcą w miejscu, 
dławią się w kleszczach, pogłę
biającego się coraz bardziej kry
zysu ogólnego. W II kwartale br.

gandy, u dra po :anej dla niepo
znaki w polski język.

By jednak nie było żadnych 
złudzeń, — prasa neohitlerowska 
zdziera od czasu do czasu zasłonę 
polskości, bo tam na zachodzie 
nie ma ostatecznie kogo i czego 
się krępować. Sami swoi...

Przed niedawnym czasem opu
blikowana została w prasie za
chodniej wiadomość, że wszystkie 
audycje „Głosu Wolnej Polski“ 
muszą przejść przez cenzurę neo- 
hitlerowskich władz bańskich. 
Eppiewa! Ä j§®e alęmafjsc.

nią rolę w zestawieniu z nowym 
bońskim sojusznikiem, hołubio
nym, pieszczonym i faworyzo
wanym — amerykański konsul 
generalny w Monachium uznał, 
iż można otwarcie stwierdzić za
leżność „polskich“ audycji od za
chodnio - niemieckiej propagan
dy.

W wywiadzie, zamieszczonym
w „Muenchner Merkur“ konsul 
USA pan Charles Thayer powia
da:

„Schliesslich besteht das Inte
res#« an der Lpesung des Q@£-

bój Polski, to nasze ziemie za
chodnie, na które czyhają odwe
towcy z Bonn.

Jeżeli emigracyjny Dziennik 
Polski i słuchacze „Wolnej“ Eu
ropy mają jeszcze wątpliwości, 
czy faktycznie istnieje zależność 
zachodnich szczekaczek od rządu 
pana Adenauera — to, żeby nie 
musieli długo szukać, — repro
dukujemy „Muenchner Merkur“ 
z wywiadem amerykańskiego kon 
sula pana Charlesa W. Thayera.

produkcja przemysłowa USA spa 
„Nasza potężna ojczyzna znaj- dla w porównaniu z odpowied- 

duje się w rozkwicie swych sił i nim okresem r. ub. o 5 proc., w
kroczy niezłomnie do nowych 
zwycięstw — pisze w artykule 
wstępnym dziennik „Izwiestda“. —

Anglii o 8 proc., w Belgii, Ka
nadzie, Danii, Holandii i Szwe
cji — od 1 do 7 proc.

WYJAŚNIENIE
P. P. Wydawnictwa Komunikacyjne wyjaśniają, że część 

nakładu albumu, przedstawiającego piękno naszego kraju, wy
dana została pt. „Turystyka w Polsce Ludowej". Tytuł ’został 
następnie zmieniony po wydrukowaniu części nakładu na 
„PIĘKNO POLSKI LUDOWEJ“, jako lepiej oddający treść albu 
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Wybrzeże przygotowuje się do obchodu
Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej

M DZIENNIK BAŁTYCKI (NR 260)

^ Wzorem lat ubiegłych naród polski uroczyście obchodzić bę
dzie w okresie od 7. 11. do 7. 12. br. Miesiąc Pogłębienia Przy
jaźni Polsko-Radzieckiej.

Okres obecny jest szczególnie ważny dla naszego kraju. Stoją 
przed nami wytyczone przez VII Plenum Komitetu Centralnego 
PZPR zadania dalszego, intensywnego wzmacniania sił naszego 
państwa ludowego, jako czynnika obrony pokoju światowego, za
dania mobilizacji sił dla wykonania 6-letniego planu gospodarcze
go i zacieśnienia sojuszu między miastem a wsią.

Wykonywanie tych zadań staje się możliwe dzięki wszech
stronnej pomocy bratnich narodów Związku Radzieckiego.

By dać wyraz wdzięczności dla 
ZSRR, by pogłębić więź zadzier
zgniętą w walkach od Lenino aż 
po Berlin, gdy żołnierz radziecki 
walczył ramię przy ramieniu z 
Żołnierzem polskim za naszą wol
ność, społeczeństwo nasze stara 
się jak najwspanialej zorganizo 
wać imprezy i obchody miesiąca 
Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Ra
dzieckiej. W tym celu zostały po
wołane specjalne komitety w każ 
dym z miast Polski.

W woj. gdańskim prace przy-

tyoanyćh, specjalne seanse filmo
we, przyczynią się uświetnienia 
obchodu Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej.

Ogółem ORZZ planuje 253 im
prezy artystyczne w ośrodkach 
wiejskich naszego województwa, 
65 imprez organizowanych współ 
nile z ZSCh w zakładach pracy, 
302 wieczory pieśni i tańca, 163 
wieczory literackie, 317 seansów 
i filmów produkcji radzieckiej i 
322 wyjazdów ekip łączności mia 
sta ze wsią.

Cyfry te mówią o rozmachu z 
jakim społeczeństwa
będzie obchodzić w tym roku Mie Chłopska“ j „Hartwiga“

Brawo Gdańsk!
Roczny pian 

wykonany na 68 dni 
przed terminem
Wojewódzki Zarząd MPRB i 

Rob. Spec. w Gdańsku donosi, 
że w dniu 24 bm. roczny plan 
produkcyjno - finansowy miej 
skich przedsiębiorstw remon
towo . budowlanych i robót 
specjalnych woj. gdańskiego 
został -wykonany w 100 proc., 
tj. na 68 dni przed terminem.

gotowawcze są już w pełnym to
ku. Półki księgarni wzbogacone 
zostaną szeregiem nowych bro
szur, obrazujących życie, postęp 
techniki i rozwój sztuki i kultury 
w Kraju Rad.

Ciekawe odczyty, pogadanki i 
wystawy zapoznają słuchaczy z 
dziedzinami życia i twórczości 
bratniego narodu.

Głównymi punktami akcji im
prezowej będą: festiwal filmów 
radzieckich, tydzień popuJaryza- i 
cji książki i prasy radzieckiej o- i 
raz tydzień muzyki i pieśni ra- j 
dzieckiej.

Niemałą atrakcją będzie 
przybycie delegacji zagranicz
nej W.O.K.S. (organizacji ra
dzieckiej, mającej za zadanie 
współpracę z zagranicą) zło
żonej ze specjalistów różnych 
dziedzin. Odwiedzać ona bę
dzie zakłady pracy, uczelnie, 
gospodarstwa spółdzielcze i 
gminne, odbywać organizowa
ne przez okręgi spotkania z 
fachowcami różnych dziedzin.

Zapowiedziany jest również lis w cenie 86 zł za sztukę, 
przyjazd teatru moskiewskiego w stoisku z ciężką konfekcją 
oraz estradowego zespołu pieśni widać dziesiątki różnych gami- 
i tańca radzieckiego. Artyści ra- turów męskich od najskromniej- 
dzieccy wystąpią we wielu mia- SZych do wykonanych z t. zw. 
stach wojewódzkich, a więc i w „tenisu“. Nie brak j konfekcji 
Gdańsku. ; damskiej. Specjalnie bogato za-

Państwowy Teatr- „Wybrzeże“ I opatrzone jest stoisko w płaszcze 
przygotuje dwie sztuki: Gorkiego | damskie | jesionki. Są również 

,Mieszczanie“ i Rachmanino- tak poszukiwane damskie płasz-

siąe Pogłębienia Przyjaźni Pol
sko - Radziecki ej.

(ff»)

Interesujący odczyt
W klubie TPFR we Wrzeszczu 

w dniu 29 bm. zostanie wygłoszo 
ny odczyt pt. „Pomoc i sojusz z 
ZSRR gwarancja niepodległości 
i zwycięstwa socjalizmu w Pol
sce“.

W części artystycznej progra
mu wystąpi zespół świetlicowy 

Wybrzeża j gminnej spółdzielni „Samopomoc

Co możemy kupić 
na kiermaszu „Spólnoty Pracy“ w Gdańsku

Na kiermaszu „Spólnoty Pracy“ dzięki pomysłowości 
dekoratora, parterowe wnętrze zabytkowego gmachu 
Zbrojowni w Gdańsku przybrało charakter wielkiego domu 
towarowego. W licznych stoiskach, udekorowanych i ozdo
bionych pomysłowymi reklamami, zielenią i aktualnymi em
blematami, znajduje się wieje towarów i artykułów produk
cji spółdzielczej, bardzo poszukiwanych przez klientów.

msgawk;
Niepostrzeżenie...

Mieszkańcy Wybrzeża mówią i 
gazety piszą często słowo, łączące 
w jednym pojęciu trzy nasze 
miasta nadmorskie: Gdańsk — So 
pot — Gdynia. Słowem tym jest 
„trójmiasto“.

Niepostrzeżenie pojęcie to na
brało również mocy urzędowej, 
bo od niedawna — jeśli uważnie 
przyjrzymy się naszym przesył
kom listowym — dostrzeżemy no
wy datownik pocztowy: „Gdańsk 
— Gdynia — Sopot — Trójmia
sto“. (ws)

Ortografia 
zamsze obowiązuje

Na wystawie otwartego nieda
wno sklepi: garmażeryjne _ gast
ronomicznego w Sopocie przy uł. 
Rokossowskiego leżą na półmisku 
apetyczne kawałki mięsa. Jak 
nas informuje napis na kartecz
ce, leżącej obok, jest to (piszemy 
dosłownie): pieczeń ŻYMSKA.

Wyobrażamy sobie jaka ta pie 
czeń jest... FSPANIAŁA. (eh)

Ładne, ciepłe i niedrogie

W stoisku z wyrobami skórza
nymi zwracają uwagę wykładane 
futerkiem buciki damskie na zi
mę w cenie 580 zł. oraz czarne 
eleganckie „tyrolki“ za 340 zł.

W tymże stoisku znajdują się 
również efektownie wyglądają
ce gotowe kołnierze z czarnych 
źrebaków do palt zimowych i pe

„Niespokojna starość“. Wy-
zespołów świetlicowych, 

'nyc' , tanecznych i drama-

cze gumowe w kratkę j je
dnokolorowe w cenie 190 i 350 
zł, oraz zgrabne płaszczyki dżie-

T E A T 
TEATR WIELKI -

„Cyrulilt Sewilski" — godz. 121 
do 21.45

STUDIO OPEROWE V. F. B —
nieczvnne

TEATR DRAMATYCZNY — GDYNIA 
„Proces" — godz. 19 do 22 
TEATR KAMERALNY — SOPOT 
, Kandida" — godz. 19.30 do 22

KINA
Gdańsk

„BAJKA“ we Wrzeszczu — „Grzesz
nicy bez, winy" (16, 18. 20)

„ZMP-OWIEC" we Wrzeszczu — „Ska
zana wioska" (16, 18. 20) 

MARYNARZ" w Nowym Porcie — 
„Cywil na stadionie“ (18, 20)

„PRZYJAŹŃ" — „Złodzieje rowerów" 
(18, 20)

, DELFIN" w Oliwie — „Nędznicy" 
I s. (16. 58, 20)

Sopot
„BAŁTYK" — „Cywil na stadionie" 

(16.30, 18.30, 20.30)
„POLONIA" — „Express Moskwa — 

Ocean Spokojny“ (16, 18, 20) 
Gdynia

„ATLANTIC“ — „Ditta“ (16, 18.30,
21)

„GOPLANA“ — „Konfrontacja" (13 
18, 20) ;

„WARSZAWA" — „Ditta" (15,30, 18,
20.30)

„PROMIEŃ“ w Chyloni! — „Warsza
wa“ (18. 20)

„FALA“ na Grabówku“ — „śluby ka
walerskie" (18, 20)

„NEPTUN" w Orłowie — „Dziewczyna 
o białych włosach" (18, 20)

FOTOPLAŚTJKON — Gdynia, ul. Wła 
rtyslawa IV 28 — „Podróż po Eu
ropie" cz. II.

Wejherowo — „Zaręczyny Korynny 
Schmidt“

Lębork — „Wilhelm Tell"
Pruszcz —■ „Ulica Graniczna"
Puck — „Na granicy"
Jastarnia — „Wesoła trójka"

cięce, które można kupić za 205 
złotych.

Jeśli chodzi o ciepłą bieliznę, 
to stoisko dziewiarskie rozporzą
dza dużym wyborem ciepłej bie
limy zimowej damskiej | mę
skiej oraz artykułami dziewiar
skimi takimi, jak golfy męskie 
w cenie 90 zł, rękawiczki weł
niane za 29,50 zł itp.

Należy podkreślić, że n® kier
maszu można się zaopatrzyć rów 
nież w bieliznę pościelowy, fi
ranki i inne artykuły konieczne 
w gospodarstwie domowym.

W centralnym punkcie zaim
prowizowanego w parterowym 
wnętrzu Zbrojowni domu towa
rowego znajduje się udekorowane 
podium, na którym modelki —- 
pracownice „Spólnoty Pracy“ bę 
dą co pewien czas prezentować 
publiczności najefektowniejsze 
modele sukien i płaszczy

Sklepy trójmiasta zostały zaopatrzone na sezon jesienny i zimowy w 
najróżnorodniejsze wełny sukienkowe, z których można sobie uszyć 
ładne i ciepłe sukienki, a przy tym w cenie przystępnej.

Na zdjęciu: stoisko wełen sukienkowych w PDT we Wrzeszczu.

Ola wygody klientów
Dia ułatwienia mieszkańcom godziny otwarcia sklepów1 w ruch 

Gdyni robienia zakupów załogi liwych punktach miasta, jak rów 
sklepowe MHD zobowiązały się,' 
aby sklepy były czynne codzien
nie od 20 do 30 bm. bez przerwy 
obiadowej do godz. 21, zaś w dn.
31 października do godz. 22. 

Dyrekcja MHD Artykuły Prze- 
(jota) mysłowe w Gdańsku przedłuża

Interesująca wystawa
w gdańskim Dworze Artusa

niestrudzonej pracy jej orgamza- LWftdowe|we wtorki, piątki i so 
tarów, piękna gotycka sala Dwo- u_*„ __ , ______Ji„.„

POfiOTOWiF RATUNKOWE
GD IŃSK - WRZESZCZ 

tet -000 — Grunwaldzka 2, czyn 
n.e cała d»’bę
Pogotowie Dziecięce — tel, 41-001 
czynne od godz IS do 1. 
Przychodnia Dziecięca — Wrzeszcz 
Konarskiego 1 — czynna codzienni? 
od godz 18 do godz, 21 z wyjątkiem 
niedziel i świat

A PT F K 1
od dn, 25. 10. do 31, 10, 

GDAŃSK, ul. Lakowa 16 
GDĄńcr-nowy PORT. ul. Oliwska 

83/34 — stały dyżur nocny 
GDAŃSK - ORUNIA, ul. Je dn.‘'Robot

niczej — stały dyżur nocny 
WRZESZCZ, ul. Grunwaldzka 52 
OLIWA, ul. Kaprów 4 
SOPOT. ul. Rokossowskiego 21 
ORŁOWO, ul. Boh. Stalingradu 66 — 

stały dyżur nocny 
GDYNIA, PI, Kaszubski 10 
GDTNiA-GRABóWEK. ui. Czerwonych 

Kosynierów 137—stały dyżur nocny

WYSTAWY
Muzeum Pomorskie w Gdańsku 

otwarte codziennie (z wyjątkiem po
niedziałku) w godz, 10 — 15, w nie
dziele od 10 do 18. Wystawa ..Gdańsk 
Wczesnośredniowieczny w świetle wy
kopalisk “ ,• ..Muzeum Pomorskie w 

sńołe^zwei“
Wvs.t8.wn „Sztuk, i życie“, otwarta 

w sooocłe. ul, Rokossowskiego 29 (na 
przeciw kina „Bałtyk") w godz. od 10 
do 18 (za wyj. poniedziałków). Wstęp 
wolny.

O eólonnnlsk™ Wvctaws AT1-T- ula- 
S* • kćw n'jT TO1« 11-T^ fln-orzua wvstawa 
studentów PWS8P —■ czynna codzien
nie od godz. 10 do 18 (z wył. nonie- 
dztałków) otwarta w Zbrojowni 
Gdańsk — wejście od ul. Tkackiej.

Wystaw, pii„c7 Państwowego Mu
zeum „ERMITAŻ“ w Leningradzie w 
Salonie Sztuki ..CbwaneH-i" w Gd^n! 
przy ul. 3-go Maja 27 otwarta codzień 
«de m-tej do 21-flJ.

Gdyński zespół Kolejowych Zakładów Gastronomicznych. minio 
złych warunków lokalowych i ciasnoty pomieszczeń, zwyciężył we współ 
zawodnictwie, wybijając się na I miejsce w K5SG woj. gdańskiego. Tym 
samym zdobył proporzec przechodni.

Zwycięstwo to zawdzięcza zgranej, socjalistycznej pracy całego ze
społu.

-- Rozszerzenie hodowli trzody chlewnej, wprowadzenie urozmaico
nego jadłospisu z daniami z drobiu, dziczyzny itp. pozwoliło nam — 
mówi kierownik zespołu ob, Wilkosz — na zwiększenie ilości wydawa
nych posiłków. Toteż gdy jeszcze w kwietniu wydawaliśmy 400 obia
dów’ dziennie, to obecnie wydajemy ich 1.100.

—- Na podanie gorącego posiłku konsumenci nie czekają u nas dłu- 
żej, niż 5 minut, — oświadcza przewodniczący rady miejscowej, kelner 
«murzyński. Potwierdza to książka życzeń i zażaleń, w której klienci 
wyrażaja swe uznanie personelowi.

Duszą zakładu jest szef kuchni ob. Cichońskl. Znany jest z przy
rządzania smakowitych potraw i dużej pomysłowości w zakresie zesta
wiania jadłospisu. Potrafił on pracę w kuchni tak zorganizować, że da
nia gorące wydawane są w lokalu przez Całą dobę.

j Dziś, t.i. w środę 29 bm. o godz. 
115. Zjednoczenie Budownictwa 
| Miejskiego w Gdańsku otwiera w 
j obecności ministra budownictwa 
IINŻ. PIOTROWSKIEGO pierw- 
! szą w kraju wystawę gospodar 
1 ki. materiałowej. Zważywszy, że 
| oszczędna i racjonalna gospodar- 
; ka materiałowa daje nam surow 
| ce dla wybudowania ponadplano 
I wych domów dla świata pracy, to 
j znaczenie społeczne i gospodar 
cze takiej właśnie wystawy jest 
olbrzymie.

Wystawcy pokażą nam racjomal 
ne metody produkcji budowlanej, 
pełny asortyment często nawet 
mało znanych materiałów budo
wlanych, ze specjalnym uwzględ 
nieniem wykorzystania surowców 
odpadowych i zastępczych. Jedno
cześnie będzie pokazana na przy
kładach dobra i zła organizacja 
pracy na placu budowy. Na wy
stawne wyświetlane będą filmy.

nież i 'w śródmieściu w okresie
od 25 bm. do 2. II. do godzi
ny 21.

* * *
Począwszy od 3 listopada br. do 

31 marca 1953 r. gdyński PDT bę 
dzie otwarty codziennie w godz.

I od 9 do 18 z jednogodzinną przeor- 
i wą obiadową od godz. 13 do 14. 
j Niezależnie od tego celem ułat- 
' wienia dokonywania zakupów? 
ludności pracującej miasta i do
jeżdżającej ze wsi, PDT w Gdy 
ni otwarty będzie bez przerwy

ru Artusa nareszcie została do
prowadzona do stanu używalnoś
ci. W ten sposób wystawa, której 
celem jest troska o przyszłość na
szego miasta, przyczyniła się rów 
nie do szybszej rekonstrukcji je
go pięknej, zabytkowej przeszło
ści. (ws)

boty listopada i grudnia.

Ksiqżeczka PKO — 
przyjacielem człowieka pracy

SŁOWACH
WYKONAJĄ PLAN ROCZNY DO 7 LISTOPADA * PONAD 53 TY

SIĄCE ZŁ OSZCZĘDNOŚCI 4> PRACOWNICY KIN OTRZYMUJĄ 
NAGRODY A WZYWAMY DO WSPÓŁZAWODNICTWA W OSZCZĘ
DZANIU ŚWIATŁA * CI TO MAJĄ NAPRAWDĘ „SŁODKIE" ŻYCIE.

Pracownicy Nadmorskiej Spółdzielni [ 
Robót Technicznych w Gdyni dla 
uczczenia wyborów do Sejmu zobo- 

, , • . • - —i. I wiązali się na naradach produkcyjGdańszczanom wystawa ta jest j nycli wykonać plan roczny do 7 listo 
szczególnie mdła, ponieważ dzięki1 pada br.

(131Robert 'łłlartin

Misja
k is p ii a a a Htim a

Po wypiciu kilku łyków westchnął i powiedział powoli:
-- Takie jazdy nie są dobre dla nas artystów. Zabija to w 

| nas talent. Jak pan sądzi?
Emi zastanawiał się jeszcze nad odpowiedzią, gdy wóz gwał

townie zahamował.
—- Co tam się znów stało? — zniecierpliwionym głosem za

pytał major kierowcę.
—- Nie wiem, sir — odrzekł żołnierz służbiście. Jadące przed 

nimi samochody zatrzymały się na środku drogi. Młody poru
cznik podbiegł do samochodu i zameldował majorowi:

— Samoloty nieprzyjacielskie, sir.
— Nieprzyjacielskie samoloty? — dziwił się Szkot i krzy

wiąc się zapytał:
— Alboż nieprzyjaciel ma samoloty?
Młody oficer zmieszał się pod wpływem dziwnie brzmiące

go pytania przełożonego. Wskazał na rozpościerającą się przed 
nimi wstęgę szosy. Scott wysiadł z wozu i ujrzał niezwykły wi
dok. szereg samochodów jadącej przed nimi kolumny stał w 
ołomieniach, a gdzieniegdzie z hukiem wybuchały zbiorniki 
benzyny.

— Oto co się dzieje, sir! — zawołał porucznik.
Rozległ się ostry gwizd silnika samolotowego, rosnący z 

każdą chwilą. Żołnierze rzucili się do rowów i między skały. 
Ponad drogą przemknął fotom koszącym samolot, ostrzeliwując 
kolumnę z broni pokładowej. Za nim przeleciały dwa inne, 
lecz huk ich silników był odmienny.

Nikt z żołnierzy nie zdążył zaobserwować znaków samolotu, 
podnieśli głowy dopiero wtedy, gdy aparat ginął już w oddali. 
Samoloty krążyły obecnie wysoko w powietrzu, lśnąe srebrzyś
cie w słońcu.

Kompania szkocka powoli abierąła się od odjazdu. Iłołnie-

rze spoglądali w górę, gdzie niedawno toczyła się walka po
wietrzna. Na tfe nieba ukazał się koreański samolot, któremu 
trzech amerykańskich lotników usiłowało przeszkodzić w ataku 
na kolumnę samochodową. Wszystkie aparaty zakreślały teraz 
olbrzymie koła w powietrzu. Wznosiły się i opadały w dół z 
ogromną szybkością. W pewnym momencie widzowie obserwu
jący z dołu starcie odnieśli wrażenie, że dwa samoloty zderzą 
się za chwilę ze sobą. Wtem jeden z nich otoczył się dymną 
zasłoną } zniknął za horyzontem. Nagle deszcz pocisków, 
poprzedzony przeraźliwym gwizdem motoru znów zasypał 
kolumnę.

Samoloty znikły wkrótce z pola widzenia żołnierzy tak nagle, 
jak się pojawiły. Wszystko to trwało zaledwie parę minut. Szkoci 
uwijali się przy wozach i gasili pożary. Nadjechały sanitarki, 
pozbierano rannych i zabitych. Po jakiejś godzinie kolumna 
zaczęła posuwać się naprzód.

Gdy Dodge Scotta ruszył z miejsca, major natychmiast sięg
nął po whisky. Wypił łapczywie kilka potężnych łyków i rzekł, 
gładząc długie blond wąsy:

— Jak pan sądzi, do kogo należały te samoloty?
— Zapewne były północno - koreańskie.
— Nieprawda. Północne, to fakt, ale amerykańskie. Amery

kanie nienawidzą naszego szkockiego pułku, który jest jednym 
z najsławniejszych pułków królewskich. N

Emi doszedł do wniosku, że major musi mieć już dobrze w 
czubie, skoro narzeka na Amerykanów. Ile razy się upił, istniały 
dla niego tylko dum tematy: Amerykanie albo malarstwo, na 
którym znał się niewiele, toteż jego wywody nie były interesu
jące. Amerykanie dlatego byli tak wdzięcznym dlań tematem, że 
niejednokrotnie już doznał z ich strony przykrości. Powodem, 
dla którego zapałał do Emiego gorącą sympatią był portret, 
który Koreańczyk namalował mu jeszcze w Seulu. Scott z wielką 
chęcią przyjął propozycję Emiego, który pragnął mu towarzyszyć 
w podróży na północ, w nadziei odszukania tam swej ewakuo
wanej rodziny.

— Nieprawda — powtórzył major. — Armia północno - ko
reańska nie posiada samolotów o napędzie odrzutowym.

— A czy to były odrzutowce?
— Nie słyszał pan huku silnika?

Dzień wyborów został również ucz
czony czynem pracowników gdyńskiej 
ekspozytury Państwowej Centrali Drze 
wnej szeregiem zobowiązań indywidu
alnych ł grupowych, których wartość 
wyniosła 53.534 zł. W realizacji zobo
wiązań wyróżnili się: racjonalizator
inż. Janusz Bojarski, rob. Wojciech 
Kotłowski (180 proc. normy), rob. Wła 
dysław Dziedzic (134 proc. normy) 
oraz pracownicy Władysław Pobrucki, 
Józef Studziński i Edmund Sak, któ
rzy wykonali 325 proc. normy.

* *
Jak nas informuje Okręgowy Za

rząd Kin w Gdańsku, pracownicy roz 
powszechniania filmów wykonali pian 
za III kwartał już w dniu 26 wrze
śnia. Na czoło wysunęły sie następu
jące kolektywy kin: w kategorii kin 
miejskich — „Warszawa“ w Gdyni, 
„Poloniań w Sopocie. „ZMP-owiec“ we 
Wrzeszczu, „Kaszub“ w Kartuzach i 
.Postęp“ w Tolkmicku. W kategorii 

kin wiejskich —- kino w Lichnowych 
i „Hel“ w Jastarni. W kategorii kin 
oświatowych — kino nr 85 l nr 77. w 
kategorii kin instruktażowych — nr 
126 i 123, w kategorii kin ruchomych 
— kino GR 6 i GR 3. W dniu 6 bm, 
wszystkie nagrodzone kolektywy kin 
otrzymały nagrody pieniężne, dyplomy 
i listy pochwalne.♦ * *

Aby zmniejszyć zużycie energii elek 
trycznej w okresie szczytowego obcią
żenia kolejarze Zakładów Naprawczych 
Taboru Kolejowego w Gdańsku zreor
ganizowali dotychczasową pracę przez 
przesunięcie szeregu pYac z godzin 
szczytowych na inne. oraz przez czę
ściowe wyłączanie światła w halach. 
Ponadto postanowiono zastawić paro
wymi: kompresor i pompy elektryczne. 
Równocześnie kolejarze Zakładów Na
prawczych Taboru Koleiowego wezwali 
inne oddziały DOKP-Gdańsk do wrspół 
zawodnictwa na tym odcinku.* * *

mu nastąpi),

Pracownicy Zakładów Przemysłu Cu
kierniczego „Bałtyk“ w Oliwie mają 
„słodkie“ życie nie tylko z tego ty
tułu. że pracują przy produkcji cu
kierków, czy czekolady. Okazuie się 
bow-iem, że piękna świetlica zakłado
wa jest bogato wyposażona w czasopi
sma. bibliotekę i gry towarzyskie, a 
niedawno dla przeszło 100 dzieci pra
cowników zostało otwarte wzorowe 
przedszkola,



« w DZIENNIK BAŁUCKI łV.

List robotnika 
z wczasów

Od tygodnia przebywam na 
wczasach w Ustroniu w D. W. 
..Belweder“. Dobre warunki mie
szkaniowe, bardzo dobre wyży
wienie i serdeczna troska kierów 
nictwa i całego personelu o wcza
sowiczów zapewniają nam dosko
nały wypoczynek.

Wszyscy czujemy się bardzo 
dobrze. Chodzimy na piękne wy
cieczki i bawimy się razem w 
świetlicy. Ja, były zesłaniec car

ski na Sybir, zaznaję dziś dosko
nałego wypoczynku, jaki zapew
nia mi władza ludowa.

Cieszę się, że wraz ze mną wy
poczywają górnicy, szoferzy, mu
rarze, robotnicy, technicy, inży
nierowie, inteligencja pracująca i 
młodzież.

Zdawałoby się, że w tym nie 
ma nic dzi/wnego, wydaje się to 
zupełnie normalnym zjawiskiem, 
lecz ja pamiętam doskonale, jak 
było dawniej, i dlatego chciałbym 
się podzielić z czytelnikami na
szej gazety radością, którą mi

Nasz prawnik odpowiada:
J. Sawicki. — Rozwiązując zawartą 

umowę o pracę z zachowaniem 3-mie- 
sięcznego okresu wypowiedzenia, pra
codawca, jak również pracownik, nie 
są zobowiązani do podawania powo
dów, którymi kierują się przy wypo
wiedzeniu. Ponieważ termin rozwiąza
nia umowy o pracę upływa przed okre 
eem Jednego roku pracy w danym za
kładzie, przysługuje Obywatelowi pra
wo do 2-tygodniowego urlopu wypo
czynkowego. Urlop wypoczynkowy wy
korzystać można również w okresie 
wypowiedzenia, o ile pracownik wy
razi na to swą zgodę, względnie sam 
o to prosi.

Halina Adamczewska. — W świetle 
przepisów o zapobieganiu płynności 
kadr, jeżeli nie otrzymała Obywatelka 
nakazu właściwego ministra, może 
Óbywatelka rozwiązać zawartą umowę 
o pracę z zachowaniem 3-mleslęcznego 
okresu wypowiedzenia. Jeżeli przed 
upływem okresu wypowiedzenia zosta
nie Obywatelce doręczony nakaz wła
ściwego ministra, wypowiedzenie bę
dzie pozbawione skutków prawnych.

Zygmunt Gończ. — Jeżeli w roku 
bieżącym otrzymał Obywatel 2 tygod
nie urlopu, to po dniu 7. I. 1953 rv 
nabywa Obywatel prawo do 1-mle- 
slęcznego nieprzerwanego urlopu wy
poczynkowego. (Wyjaśnienia Min. Pra 
cy i Opieki Społecznej zawarte w zbio 
rze Praca i Opieka Społeczna Nr 
2/51).

M. D. — Zaszeregowanie pracowni
ka powinno być dokonane w ramach 
obowiązującego układu zbiorowego. Za 
właściwe zaszeregowanie pracownika 
odpowiedzialność ponosi kierownictwo 
zakładu. Zapłaty wszystkich zaległych 
należności może Obywatel dochodzić 
w drodze powództwa cywilnego, wy
toczonego przed Sądem Powiatowym, 
w obrębie działania którego mieści się 
zarząd przedsiębiorstwa.

Przed wniesieniem pozwu należałoby 
podjąć Interwencję za pośrednictwem 
Wydz. Pracy i Opiekł Społecznej (Od
dział Inspekcji) przy Prez. MRN.

Janina. — Zamiana mieszkania jest 
dozwolona za zgodą władz kwaterun
kowych w obu miejscowościach. Każ
da ze stron, dokonujących zamianę, 
musi jednak mleć prawo do przydzia
łu mieszkania na zasadzie obecnie obo 
wiązujących przepisów dekretu o pu
blicznej gospodarce lokalami oraz do 
osiedlenia się w miejscowości, do któ
rej zamierza się przenieść. Każdy, kto 
przenosi się do strefy nadgranicznej, 
winien najpierw zameldować się tylko 
na pobyt czasowy i złożyć wniosek do 
Prezydium Miejskiej Rady Narodowej 
o zezwolenie na stale osiedlenie się. 
Do starania się o zamianę mieszkania 
wystarczy jednak udowodnienie złoze 
nia takiego wniosku.

J. a., Tczew. Przedsiębiorstwo, któ
re przeprowadza zlecone mu prace re 
montowe, odpowiada, za szkodę spo
wodowaną przez zawinioną, a nieu
zasadnioną przerwę w pracach w ta
kim stadium robót, że w obecnej po
rze deszczowej należało przewidywać 
duże niebezpieczeństwo dla mienia i 
zdrowia mieszkańców remontowanego 
domu. Oczywista, że o odpowiedzial
ności można mówić tylko w wypadku 
wyraźnej złej woli, którą w razie pro
cesu musiałby udowodnić sam posz
kodowany.

H. M. — Pretensje Obywatela są zu 
pełnie słuszne i może Obywatel żądać

wyrównania zaległych poborów zgod
nie z zawartą umową o pracę. Inter
wencję w sprawie różnicy poborów za 
lipiec i sierpień podjąć należy za po
średnictwem Wydz. Pracy 1 Pomocy 
Społecznej (Wydział Inspekcji) przy 
Prez. MRN. Gdyby interwencja nie 
odniosła skutku, należy wnieść po
zew do Sądu Powiatowego siedziby 
zarządu przedsiębiorstwa. W pozwie 
należy dokładnie podać sumę roszczę 
nia (różnicę poborów za 2 miesiące) 
oraz wskazać dowody na uzasadnienie 
pretensji jak np. odpis listy płac, od 
pis umowy o pracę, oraz ewentual
nie nazwiska 1 adresy świadków.

„XY“, — Uchwała Rady Ministrów 
z 5. 5. 1950 r. (monitor A 51. poz. 
584) Jako ważną przyczynę opuszcze
nia pracy przez pracownika uważa 
między innymi konieczność zapewnie 
nia osobistej opieki dzieciom do lat 7 
w przypadku pozbawienia ich dotych
czasowej opieki na skutek choroby 
matki, jeżeli nie ma innej możliwo
ści zapewnienia opieki dzieciom (umie 
szczenię w żłóbku lub przedszkolu). 
Ze zwolnienia w powyższy sposób ko 
rzystać może również ojciec dzieci. 
Zaświadczenie takie wydać może le
karz względnie Prezydium Gminnej 
Rady Narodowej miejsca zamieszkania 
Obywatela. Okresu zwolnienia w Ipo 
wyższy sposób nie wolno potrącać z 
urlopu wypoczynkowego. W wypadku 
rozwiązania umowy o pracę przez wy 
powiedzenie dokonane przez pracow
nika następuje utrata dodatku.

daje fakt, że dzięki Polsce Ludo
wej spędzam przyjemnie i w tak 
dobrych warunkach urlop.

Izydor Michnowioz

wie tak późne dostarczanie to
waru, bo powoduje ono wielkie 
trudności w wykonaniu planu.

Sprawą tą powinny się zająć 
niezwłocznie organy kontroli we
wnętrznej oraz Gdańskie Zakła
dy Piekarskie. Niedociągnięcia 
i błędy trzeba zlikwidować.

Ekspedientka sklepu Nr 80 
Teresa Czalńska

Dlaczego dyrekcja 
nie odpowiada?

Brak przystanku PKS na od
cinku Gdynia — Chylonia w 
znacznym stopniu utrudnia do jeż 
dżanie do pracy i szkół pasa-i 
żerom linii autobusowej Gdynia i .1
— Rewa. W celu usunięcia tei I ?><7;AfrŁnvn*4Gn\A YTA!» 1/ 
bolączki w czerwcu br. wniesio-! 
no do Dyrekcji PKS w Gdań- j chpd wyjaśnia 
sku prośbę (z odpowiednią ilo
ścią podpisów) o wprowadzenie 
przystanku w dkolicy pomostu.
Pomost skraca znacznie dro
gę nie tylko pracownikom sto
czni, portu, olejarni, ale i nie
którym dzieciom szkolnym. Do
tychczas petycja tak wielu 
osób pozostała bez echa. Dlacze 
go dyrekcja PKS nie odpowie
działa? Wierzymy, że zechce za
łatwić pozytywnie naszą prośbę.

Jerzy Abraham 
Dębcgórze

Zła organizacja 
dostawy utrudnia
wykonanie p!anu

Sklep PSS Nr 80 w Gdańsku, 
przy ul. Batalionów Chłopskich 
otrzymuje pieczywo z Gdańskich 
Zakładów Piekarskich Nr 16 
przy ul. Elbląskiej 101/103. Pie
czywo to jest dostarczane po 
godz. 10, podczas gdy sklep jest 
otwarty cd godz. 6,00 do 10,00 
i od 15,00 — 19,00. Wskutek tego 
ludzie pracy, nie mogąc rano ku 
pić pieczywa w sklepie PSS 
muszą się w nie zaopatrywać w 
sklepach prywatnych. Personel 
sklepowy odczuwa bardzo dotkli-

»

iuż w niedzielę 2 listopada
ROZPOCZYNANY DRUK
nowej powieści rysunkowej pt.

PREPARAT VITA
w które) wystąpi dawoo oczekiwany

AGUPIT KRUPKA

ii

W odpowiedzi na notatkę pt. „Cen
trala wychodzi z założenia“ personel 
sklepu CHPD przy ul. świętojańskiej 
w Gdyni stwierdza, że ob. Młyński 
kupił początkowo tapczan za 1.363 zł, 
następnego dnia jednak zdecydował 
się na tapczan za 1.800 zł, wyprodu
kowany przez spółdzielnię „Dąb". 
Stąd właśnie wynikła konieczność od
bioru mebli w dwóch miejscach.

Ob. Młyński, odbierając tapczan w 
sklepie CHPD w Gdyni, Jeszcze raz 
zmienił decyzję i zażądał tapczanu

ciemną skrzynią, chociaż zamówił 
z jasną. Ponieważ tapczany Jasne 
były zakupione przez Innych nabyw- 
ów, personel sklepu nie zgodził się 

wydać takiego tapczanu. Ob. Młyń
ski wszczął wtedy awanturę 1 zakłócił 
normalną pracę w sklepie.

Kierownik sklepu, który miał rze
komo powiedzieć, że ob. Młyński nie 
ma nic do powiedzenia w Jego skle
pie, był wówczas nieobecny. Tąjs więc 
ob. Młyński, który sam zachował się 
nieodpowiednio, oskarżył o złą wolę 
personel sklepu.

CHPD wyjaśnia ponadto, że stara
nia, Jej o uzyskanie magazynu w Gdy 
ni nie odniosły skutku.
BARDZO PILNE !

Jeszcze jeden list z ul. Orzeszkowej. 
Tym razem z Wrzeszcza spod nr 21. 
Budynek zamieszkuje 7 rodzin. Dwa 
Istniejące tam ustępy są całkowicie 
zrujnowane, wobec czego mieszkańcy 
udawać się muszą na dworzec głów
ny, co Jest związane ze stratą czasu 
1 kosztami. Niechże więc MZBM weź
mie pod uwagę tę nlecterplącą zwłoki 
sprawę.

O sportowcach ZSRR i Chin Ludowych 
opowiedzieli Lelonkiewicz i Wejsyng swym kolegom z «czelni

Zarzad koła AZS przy Wyższej Szkole Ekonomicznej w So

Sb5IR\WORIUM
Wycie syreny

Zawyła z bólu emigrancka “Sy\swym rodzicom o Pałacu Mło- 
rena“, jakby jej ktoś na rybi ogon ! dzieży to Katowicach_ o mias e- 
nastąpił. Fakt, że 900 dzieci pol-lczku dziecięcym w Podgrodziu* 
skiego wychodźstwa we Francji\o domach dziecka, przedszko ac » 
spędziło wakacje w swej Ojczyź- | koloniach nad Bałtykiem, o ca ej 
nie, napawa gadzinowego pisma- j tej czułej opiece, jaką otacza się 
ka przerażaniem. I pizyznaje się\u nas dzieci i młodzież. . 
szczctzb* ! TolTcj każde z tycü> dzieci oę**

t,kolonie letnie były pora- j dzie pionierem ,,reżimu“, bo wi
tką nas wszystkich, a wina za j działo, jakim przyjacielem rnlo- 
tę porażkę spada na rodziców j dych jest Prezydent Bolesław 
i rząd francuski, ponieważ Bierut, bo widzie,ło Polskę Z,otu«

Polskę czynu młodzieżowego» 
Polskę, w której dziś i jutro na
leży do młodych.

Ich starsze rodzeństwo pamię
ta rynsztoki Sosnowca, które były 
ich ,,przedszkolem“, pamięta głód 
i nędzę przedmieść Łodzi, bez
nadziejność życia młodych na 
przeludnionej wsi.

Rozumie to dobrze ,,Syrena“ i 
dlatego wyje na alarm. Trzeba 
było postawić na granicy poli
cjantów francuskich, wpaść na 
pokład ,, Bator ego“ i nie dopu
ścić do wyjazdu dzieci, tak jak 
to czyniła policja adenauerowska„ 
gdy dzieci z zachodnich Niemiec 
przedzierały się na zlot berliński.

Winą“ ponosi rząd francuski. 
Niewątpliwie Waszyngton udzieli 
Pinayowi surowej nagany, o ile 
nagana, ta zastanie go jeszcze na 
fotelu premierowskim.

Lecz emigrandzi muszą odpisać 
ze swojego „rejestru dusz“ —900 
dzieci polskich. Są „stracone“, 
bo znają prawdę o wolnej Oj
czyźnie.

, Grot

pozwolili na wyjazd dzieci“.
Mikolajczykowski zaś „Naro

dowiec“ z goryczą stwierdza, że 
„propaganda reżimu“ potrafiła 
podziałać na społeczeństwo pol
skie we Francji.

Tu ich boli. 900 dzieci, które 
powróciły do Francji — to świad 
kowie naoczni tego, co się dzieje 
w nowej Polsce, jakże innej od 
tej, którą opuścili ich ojcowie, 
szukający chleba w cieniu wierzb 
nad Sekwaną.

Dzieci te wróciły rozkochane 
w swej Ojczyźnie, oczarowane 
tym, co widziały w kraju. Opo
wiedzą swym rówieśnikom i

pocie zarganizował dla uczczenia wyborów 2 spotkania ^odzieży

kiewicza gorące pozdrowienia 
sportowcom Chin Ludowych,

Akademickiej ż czołowymi sportowcami polskimi - członkami 
Kadry Narodowej.

W pierwszym spotkaniu, które 
odbyło się we wrześniu br. stu
denci I roku WSE spotkali się 
ze znanym koszykarzem, człon
kiem Kadry Narodowej — Je
rzym Lelonkiewiczem. W czasie 
przeprowadzonej w miłej atmo
sferze rozmowy, studenci zapo
znali się z życiem narodu chiń
skiego (jak wiadomo Lelonkie
wicz by? członkiem drużyny re
prezentacyjnej, która bawiła w 
lecie br. w Chińskiej Republice 
Ludowej).

Poza tematyką sportową w dy
skusji poruszono zagadnienia, 
związane z panującymi w Chi
nach stosunkami politycznymi, 
społecznymi i kulturalnymi.

Na zakończenie spotkania 
uczestnicy przesłali za pośre
dnictwem zawodnika Lelon-

z którymi nasz koszykarz ko
responduje.

W czasie drugiej wieczornicy, 
która odbyła się w dniu 19 bra. 
studenci WSE spotkali się z re
prezentantką Polski, siatkarką

gdańskiego Kolejarza — Katarzy 
ną Welsyng, która opowiedziała 
zebranym o swych wrażeniach z 
pobytu reprezentacyjnej drużyny 
siatkówki kobiet na mistrzo
stwach świata w Moskwie.

Ze szczególną uwagą i wzru

Program radiowy

Tenisiści Ogniwa WPKGG , ‘ ' Górnika (Kat.) S:5
W ramach rozgrywek flnało-wych o drużynowe mistrzostwo 

Polski w tenisie, odbyło się w Katowicach spotkanie między dru
żynami Górnika (Katowice) i Ogniwa (Sopot). Spotkanie zakoń
czyło się po pierwszym dniu wynikiem remisowym 5:5.

Wyniki techniczne: (na pierw-1 gra pojedyncza juniorów —• 
szym miejscu zawodnicy Ogniwa) Łuokiewicz Gębicki 6.4, 6.5, 

gra pojedyńcza seniorek — Stęp Majewski Zofiński 6:2, 3.6, 3.6,
gra pojedyncza juniorek — Ge- 
rygikówna — Nielaba 6:4, 6:1;

gra mieszana juniorów — Ge- 
kówna, Korneluk — Cimorek, 
Niestrój 1:6, 6:3, 6:4;

gra mieszana juniorów 
rygkówna, Łuckiewicz — 
ba, Zofiński 4:6, 2:6; 

gra podwójna seniorów

kowska Cimorak 6:4, 6:2;
gra pojedyn

cza seniorów — 
Korneluk ■— 
Niestrój 1:6, 3:6, 

Mrokowski — 
Buchalik 4:6, 
4:6, Maniewski 

Kowalczewski 6:4, 7:5;

F A C HOWCY POSZUKIWANI
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Kilku piekarzy piecowych i ciastowych przyj
mie natychmiast Powszechna Spółdzielnia Spo
żywców w Sławnie. Warunki mieszkaniowe za
pewnione. Płaca według umowy zbiorowej.

1504-K

Kierowcę na autobus fabryczny, który będzie 
kursował na trasie Sopot, Gdynia, Puck i z pow 
rotem -zatrudni natychmiast: Rybacka Baza
Remontowa w Pucku. Autobus będzie garażo
wał w Sopocie albo w Gdyni. Poza normalnym 
wynagrodzeniem, zgodnie z ustawą, przewidzia
ne jest dodatkowe zatrudnienie. 1512-K

OGŁOSZENIA DROBNE

wod - kan., c. o., przyj-ZGUBIONO kartę meldun 
mie inżynier inwalida w, kową. decyzję na mieszka 
ramach możliwości zdro- nie wydaną przez Erez- 
wotnych. Oferty: Dz. Bał MRN w Gdańsku oraz legi
tyeki Gdańsk pod „Inwali- tymację służbową ZRZ — 
da« ’ 1024-P i Gdańsk na nazwisko Dela

i Mieczysław. 4980-G

SKRADZIONO dnia 23. X. 
52 pieczątkę sklepu PSS 65 
Oliwa, ul. Poznańska 25.

1022-P

Z G G B Y
ZEGAREK ręczny zagubio 
no w magazynie Centrali 
Drzewnej Sopot, Powstań
ców Warszawy. Zwrot za 
wysokim wynagrodzeniem. 
Sopot, Kościuszki 5 m. 3.

4983-G

P R Z £ D A 7

SPRZEDAM, fretki do króli 
ków. Strzemieczna. Lębork 
Staszica 7. 1025-P

SILNIK „Deutz“ leżący 
(nafciak) 4—-6 km w stanie 
bardzo dobrym sprzedani 
Oferty „Dziennik Bałtyc
ki“ Gdynia pod „Deutz“.

4792 -G

nia. Oferty „Dziennik Bał 
tycki“ Gdynia pod „Janka“.

4793-G

WOLNE POSADY

POTRZEBNA samodzielna 
gosposia. Gdynia, Ujej
skiego 33 m. 8, Wzgórze 
Focha. Zgłoszenia — wie^ 
czorem. 1513-K

SKRADZIONO kartę mel
dunkową nr I-XI-33923 oraz 
pokwitowanie zdania ankie 
ty na dowód osobisty na 
nazwisko Cisek Zofia.

4987-G

ZGUBIŁAM kartę meldun 
kową na nazwisko Goisz' 
mldt Teresa, zam. Kamiero 
wo, p-ta Skarszewy.

4986-G

SPRZEDAM szafę, stół, łóż 
ko, kuchnię. Gdańsk — 
Trojan, Sienna 9a, Olszew
ska. 497.9-G

LOKALE

DUŻY pokój z balkonem, 
używalność kuchni, gaz w 
Warszawie zamienię na PRACE umowne,

SAMODZIELNA gospodyni 
lub pomoc domowa na do
brych warunkach poszuki 
wana. Zgłoszenia: —
Wrzeszcz. Grunwaldzka 116 
m. 6. 4985-G

POSZUKIWANIE
PRACY

ZAGUBIONO kartę mel
dunkową Nr 0/11/6748 wyda 
ną 17. 2. 1951 na nazwisko 
Stole Aniela Rzeźęein, pocz 
t,a Morzeszczyn, pow 
Tczew.

NAUKA

- Ge- 
Niela-

- Kor
neluk, Maniewski — Niestrój, Ko 
Walczewski 4:6, 3:6;

gra podwójna juniorów — Łuc
kiewicz, Dondajcwski — Gębicki, 
Zofiński 6:4. 0:1, Gra ta przerwa
na z powodu zapadających ciem
ności dokończona została w dniu 
wczorajszym i zakończyła się o- 
statecznie zwycięstwem pary so
pockiej 6:4, 6:5.
Tak więc spotkanie zakończyło 
s'ę zwycięstwem tenisistów Ogni
wa 6:5.

ŚRODA — 29. X. 1952 
6.00 — Gimnastyka. 6.10 — Kalen

darz. 6.15 — Komunikat PIHM. 6.17 
— Uwaga PGR-y. 6.30 -- DZIENNIK.

. . 6.50 — Muzyka rozr. 7.20 — Radziec-szeniem słuchali studenci o- jkle meiodie ludowe. 7.35 — Pieśni, 
raz zaproszeni na spotkanie 7.55 — wiad. s.oo — Serwis czrm 
delegaci miejscowych SKS-ów dia rybaków. 11.40 — Muzyka 11.45

_ . * . “__, __. ~ Głos m&ia kobiety. 12.04 — DZIEŃopowiadania o sportowcach |NIX 12,15 — ,,Na swojską nutę“, 
radzieckich, o mauzoleum j 12.45 — Aud. dla wsi. 13.00 — wieś 
Lenina, o wspaniałym moskie j tańczy i śpiewa. 33.15 — Koncert
wek im metr-»« müt „ cnotka- irozr- 1317 “ Komunikat PIHM.WSklm metrze 01 az 0 spotka 1313 _ D c koncertu 13.55 — Mu

zyka, 14.05 — INFORMACJE. 14.10 
— Aud. dla ki. III—IV. 14.30 —-

. . . .. 1, . _• [Koncert chóru i ork. 15.09 — KomuniObje wieczornice spotkały się kat 0 stanie wĄq. 15.10 — „Ludzie %
z wielkim zainteresowaniem za j głuchej prowincji“ — pow. A. Małysz 
strony studentów i przyczyniły j kina. 15.30 J Aud. dla dzieci. 16.00 
się w dużym stopniu do ~
wizowania pracy sportowej w|skrzypce> nSka-Nowacka — fortepian

niach. jakie rozegrały nasze 
siatkarki w czasie mistrzostw.

uczelni.
Joachim Starszewski

korespondent

Dziś początek kursyj 
sędziowskiego

IV dniu dzisiejszym o godz. 17 w 
sali nr 16 w Wyższej Szkole Ekonomi
cznej w Sopocie rozpocznie się kurs 
sędziów pływania, skoków do wody 
i piłki wodnej. Dodatkowe zgłosze
nia przyjmowane będą przed rozpoczę 
ciem pierwszego wykładu.

TRZYMIESIĘCZNE nowocze 
sne korespondencyjne kur 
sy księgowości. Łódź — 
skrytka 163. 1416-K
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26 BM. w pociągu Kraków 
Gdynia zginęła teka z książ 
kami, Znalazca proszony 
zwrócić książki. Czekalska, 
Gdynia, Sambora 48.

4794-G

PRZYJMUJĘ tłumaczenie 
z Języków obcych, maszy
nopisanie, lekcje. Sobót
ki 8/3 tel. 422-73. 1023-P

ZGINĘŁA krowa czarno - 
graniasta. Zgłoszenia kie- 

1015-P, rować do Komisariatu MO 
i w Elblągu. 1017-P

ZGUBIONO kartę meldun 
kową na nazwisko Mako
wiecka Gertruda. 4791G

ZGUBIONO kartę meldun 
kowa na nazwisko Marcin 
kowska Zofia, Lębork, 
Okrzei 7. 4S76-G

fflOallSnhuerlllR^I

16.40 — „ROZMAWIAMY ZE SŁUCHA
CZAMI“ 16.45 — Aud. dla młodzieży. 
17.00 — WIAD. 17.15 — Trybuna ko
respondenta. 17.25 — Muzyka operet
kowa. 17.50 — PRZEGLĄD WYDA
RZEŃ. 17.05 — Aud. dla wsi. 18.20
— Muzyka. 18.30 — Targowica leży
nad Atlantykiem. 18.40 — Kantata
W. Łobiacza „Buduj ojczyznę, wzmóc 
nisz pokój“. 19.00 — Aud. literacka. 
19.30 — Muzyka 1 akt. 20.00 — Pow. 
H. Sienkiewicza „Potop“. 20.18 -~
Koncert ork. 20.58 — Komunikat
PIHM — stan pogody, 21.00 — DZIEŃ 
NIK. 21.26 — Wiad. sportowe. 21.30
— Koncert chóru. 21.50 — Muzyka 
taneczna. 22.00 — Wszech. Rad. 22.20
— Muzyka. 22.45 — Muzyka symf.
23.20 — Muzyka operowa. 23.50 —
OST. WIAD. 24.05 — Serwis CZRM 
dla rybaków.

dwa pokoje z kuchnią Gdy kotłów,
zakresie 

maszyn parowych,

ZGUBIONO kartę meldun 
kową na nazwisko Łakso 
Antonina, Wrzeszcz, Roose 
velta 110/6. 4982-G

Koszykarze Spójni walczą 
z warszawskim AZS-em
Po dwutygodniowej przerwie 

drużyna koszykówki gdańskiej 
Spójni rozegra w najbliższą nie 
dzielę 2 listopada br. o godz. 18,30, 
w hali Budowlanych we Wrzesz 
czu spotkanie o mistrzostwo ligi 
z AZS (Warszawa).

Drużyna gdańska wystąpi w 
swym normalnym składzie. Po 
raz pierwszy w obecnym sezonie 
ligowym zagra w drużynie Spój
ni Wójtowicz. Z zawodników, 
którzy grali w Spójni w ub. ro
ku zabraknie więc jedynie Steren 
gi, który zasilił barwy warszaw
skiego Kolejarza.

W przedmeezu spotkają się ze
społy żeńskiej miejscowej Spójni 
i wicemistrz Polski AZS (Warsza 
wa).

Bilety na powyższe spotkania 
można nabywać w przedsprzeda
ży w sekretariacie Spójni we 
.Wrzeszczu, ul. Grunwaldzka 69.

S (rfijra poi ii liczna
Ambasador USA w Moskwie Kennan naruszył elementarne 

zasady obowiązujące dyplomatów, miotając ordynarne oszczer
stwa na ZSRR.

tf RUTttuKCjA

(Z prasy)

„Pan ambasador“ z USA i jego „dyplomatyczny bagaż“..

Yamówienłd l wntfttv n& prenumeratę ..Dziennika Bałtyckiego” przyjmują wsaystkle urzędy pocztowe oraz listonosze. — Cena prenumeraty: miesięczna 4 zł 5 gr, kwartalna 12 z? 15 gr, półroczna 24 zł 30 gr, roczna 40 zł 
60 gr. — „Dziennik Bałtycki" można nabyć we wszystkiah minkt**h ««edaży dzienników 1 czasopism. 0.9440* 7Brn 041t -------- -----------------------------------—-—
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